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ogłoszenia , odbzwt, uwiadomienia , DONIESIENI i wszelkiego rodzaju, tyczące się
przemysłu, handlu, rolnictwa, sprzedaży, kupna, dzierżaw itp. za opłatą:

Od wiersza ilrobnoge za jednorazowe '. mieszczenie po 4 .kr.., za następne po i  kr 
Do każdego inseratu załączona być wrono 15 kr. za opłatę stęplową za każ- 
doiuzowc. unaiftszczeriie.
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L is t t  reki maoyjne nieopieczętowene nienlegąją dren kowaniu.
L is t y  niefr inkowane nieprzyjmują się.

fiSg?” Numer pojedynczy dziennika kosztuje 6 kr.

tniejsze, że z każdtj zmiany gabinetu tru - 
Idności coraz w iększe, a położenie rządu 
coraz krytyczniejsze. Przyjdzie może w koń­
cu Hiszpania do przekonania że z K ortezą-

W tedy już droga do absolutyzmu wytknięta. 
Przykładu za Pirtneam i daleko szukać nie 
trzeba.

Lecz jeże li, jak się powiedziało wyżej, 
łatwo było przewidzieć że gabinet Isturitza 
jest tylko przejściowym i długo utrzymać 
się nie zdo ła , to znów przyjście do w ładzy

K rak ów  aa lin ea .
1 odczas świetnych uroczystości wywołay 

nych inauguracyą kolei żelaznych w H iszpa­
nii nasląpiło przesilenie ministeryalne i zmia­
na gabinetu, Łatwo było przewidywać zmia­
nę ministrów, ostatni gabinet Isturitza nosił 
od samego początku swego istnienia oznaki 
gabinetu przejściowego. Przyczyny upadku 

niejako na dłoni. S zef gabinetu jest 
w podeszłym wieku, a zdolności jego nie- 
w#kazywały w nim bynajmniej męża stanu,

y  ̂ potrafił utrzymać długo ster rządu 
nip?°Sr^  ,tak‘eg° zamięszania i walki stroii- 
Z a W âk '6 trap'3 Hiszpanią od lat kilku.

z programatu, a raczej z wyrazów 
zamiast programatu w Izbie przez niego wy­
powiedzianych, wnosić można b y ło , że g a­
binet nie ma żadnego w Kortezach poparcia, 
że istnieje tylko dla tego aby choć na chwilę 
umiarkować współzawodnictwa osób i niechęci 
stronnictw. Trwać mógł on tylko pod w a­
runkiem, aby nie występował przeciw ża­
dnej opinii, aby żadną zbyt szorstko nie 
potrącał. Zadaniem jego było niby to po łą­
czenie wszystkich odcieni stronnictwa zacho­
wawczego, ale do żadnego z nich zbliżyć 
R1‘§ nie mógł. Raz tylko p, Diaz chciał po­
stąpić nieco wybitniej w kierunku zacho­
wawczym ulegając w tem wpływowi wię­
kszości Kortezów; gabinet zachwiał się na­
tychmiast i nie utrzym ał s ię , tylko poświę- 
cając pana ministra spraw wewnętrznych.
W tedy przyszedł do w ładzy pan Posads 
H erera , ale znów przybycie tego ministra 
reprezentującego opinię liberalną, nie podo­
bało się większości Kortezów, i rozwiązanie 
tychże stało  się koniecznością. Nowy mini­
ster zażądał tego w radzie ministrów, poparł 
go p. Quesada minister marynarki, p. Istu- 
ritz byłby chętnie podzielał to zdanie, lecz 
inni ministrowie byli przeciwni, a szef g a­
binetu nie czuł się na siłach rpodołać po­
wstałej ztąd kryzys. P. Isturitz nie chciał 
hyć dłużej ministrem, i podał się do dymi- 
8yi- Tak w przeciągu lat dwóch widzimy 
Pjątą kombinacyę inininisteryalną w M adry- 
c'e j piąty raz usiłuje Korona wprowadzić 
Politykę zachowawczą na prawdziwą drogę.
. °wych pięciu gabinetów, jedne upadły bo 
ln? Przypisywano zbyt reakcyjne widoki, dru- 
gle ho się zdaw ały zbyt liberalne, inne na­
f c i e  bo nie były ani reakcyjne ani libe- 
g  e- Takim by ł gabinet ostatni p. Isturitza. 
a ®utne to , nader smutne doświadczenia, 
l)r*ez które przechodzi Hiszpania, tem smu-

LITERAGEO-AKT! STTCłEi.

DO R E D A K C Y I „C Z A S U “ .

zechce*1 n?lWaf 1-8'ę ’ że Szanowna Redakcya, me- Jako patron licznój* szkółki^chcąc by młodzież 
nasten»;» przystępu w swoich kolumnach j oprocz książeczki do nabożeństwa i elementarza,
Ulńie^!i^CemU Wezwal" u> które upraszam dosłownie *"•" •

dniern^*)]^ wiejskie pomnażają się u nas z każdym 
stkie klas Upos.azen.’a tychże przykładają się wszy- 
smutną tjI wiejskiego spółeczeństwa; jednakże 
cyi, która iT  wyznać m uszę, że i z tój genera- 
sobie pociech ZCZ te. 8zkółki przechodzi, nie wiele 
zamieszkiwani wróżyć możemy.— W  obwodzie 
ksza liczba J 1'1 przezemnie, znachodzi sie najwię-

H o r e s E M D n d c n c y a  C z a s u

Wiedeń 21 lipca. 
Wiadomość podana przez FIndependance bel-

mi żaden gabinet utrzymać się nie może 18 1 ! 9 L 7 ’J e hr' Hatzj eld P08eł. pruski . . . .  . y  . * w Paryżu otrzymał od swego rządu polecenie przy-
af n n i o n io  V11 n p l n p  crn n n  i
T* -A- C*1̂Z-U A Za CJ.V1 H Jłl jL y -
stąpienia zupełnego do widoków Francyi i Rosy i 
w konferencyach, byłaby ważną, gdyby się po­
twierdziła. Lecz powtarzam com już doniósł, że 
tutejszy gabinet jest w tój chwili zupełnie rado- 
wolniony z biegu konferencyj; i że jest w najlep­
szych stosunkach z gabinetem tuilleryjskim. Sły­
szałem to zapewnienie na no? o z ust osoby go- 
dnój wiary, która przed dwoma dniami miała po- 

i u  iłonneua ny-ro zupełną niespo- słuchanie u N. Pana, potem długą rozmowę z hr. 
Położenie wewnętrzne spraw hi- £ Uo1’ bf onem de Bourqueney i baronem Bach.

szpaóskich, duch stronnictw i opinia kraiu w  * praH,dę- r»- aa u v  - a  n;JT __„„r. i ’ J. ■ , .. . . Kraju W sprawie mordow w Dzeddah, Francya 1 An-
‘ P ą^y się domyślać aby hr. Lucena glia pójdą zapewne wraz z Turcyą, która już u-

miaf stanąć u steru rządu. N a czenże może czyniła kroki do wymierzenia surowego zadosyć
się opierać ? W  dziennikach nie ma obroń- uęzynionia. Wiadomość jakoby Austrya pozosta-
ców, w Izbie ma tylko nieprzyjaciół. W szak  wda *n stału V10 kwestyę radstadzką, jest przed-
gabinet Armero - Mon upadł natvehmiasi wczee“?- , t . . .
s k o ro  au'p '/ l i l ió u i’ gin f l 1 li t -Ń l -  N . P a n  b y ł ivczoraj w obozie p o d  N eunkirchen .skoro Się zblizył do O Donnella. Gabinet H r. F la ń d ry i p rzybędzie  tu  ju tro  i stanie w p a ła -
Istuntza zdaw ał się byc przejściem do g a - : cu cesarskim, 
binetu Bravo -  Murillo. W praw dzie wejście
do gabinetu Isturitza p. Posady było nieja- Berlin 20 lipca.
ko symptomatem zmiany nietylko OSÓb ale t  Potwierdza się wiadomość o przybyciu w przy- 
<v«tpmifii Ztnd iowAYo L L l i  l j  . i 8złym miesiącu królowój angielskiój do Poczdamu, 

5 n u  i u i i . a to na przeciąg czasu dwutygodniowy. Królowa
miała początkowo zamiar zatrzymać się w podró­
ży swój nad Renem, i tam widzieć się z córką 
swoją księżniczką Wiktoryą. Ale ponieważ ta,, 
w odmiennym znajdując się stanie, nie może przed­
sięwziąć tój podróży, więc matka postanowiła cór­
kę odwiedzić, chociaż i sama w takimże znajduje 
się stanie. Pobyt królowój w Babelsbergu ma się 
odbyć w największym inkognito, w kole rodziny 
królewskiój. Nie obejdzie .się jednak bez tego, a-i 
by nie przybyli w tym czasie i obcy goście do 
Poczdamu, i trudno wierzyć, aby Berlin miał być 
pozbawiony przyjemności ujrzenia w swych mu-

nagłego zwrotu. Czyby królowa zlękła się 
była zbytecznej reakcyi ? czy życzeniem jej 
było utworzyć gabinet liberalny ale bez wy­
bitnej cechy? Bo m arszałek O’Donnell, w cią­
gu swych rządów zerw ał ze wszystkierni 
stronnictwami i dziś ma przeciw sobie i pro- 
gresistów i umiarkowanych. Jeżeli dotąd usi­
ło w a ła  Korona zebrać i skupić w szystkie 
s iły  zachow aw cze, to niezawodnie wyborem
hr. Luceny rozstrzeliła je  zupełnie. pozoawiony przyjemności ujrzenia w swycn mu-

Bądź co bądź nowe ministeryum rozpoczę- rach najpotężniejszej w świecie monarchini. Ksią- 
ło  od rozwiązania kortezów, bo inaczej być że Albert małżonek królowój będzie przez cały 
nie mogło, i od obsadzenia najważniejszych w towarzystwie. Spodziewani są książę
urzędów osobami na które może rachować m-g -1 J  ^  b8Hz§ta meklemburscy;
nr,* . . ,, . . . .  " a ponieważ u :mch znajdują się obecnie z wizytą
Vybory odbywać się będą w edług list na książęta orleańscy, być może że i oni przybędą, 

nowo sporządzonych Czy tym sposobem Znajdować się już także wtedy będą w Poczdamie 
nowy gabinet będzie m iał większość w Iz -  N- Państwo, którzy podobno już pod koniec b. m. 
bie? W ątpić wolno. W iększość będzie za - 0pu.ścić “ 9 *  Tegernsee. Nie słychać dotąd, aby 
° ! ™ a  i przeciwna^ O ' l W l o V  C .y  £ * £

| Się zblizy do progresistow. W tedy znow od- toryi wstrzyma wiele osób od podróży, a innych 
g °  j eg° koledzy ministeryalni którzy powrót przyspieszy, 

się Z progresistami nie zgodzą. Położenie Tymczasem wielu ciekawych wybiera się także
’ ■ ’ ra z ie  c a łk ie m  now e i n ic h e ™ ;* . na uroczystości cherbourskie. H am burczycy przy-

driio była doniesioną. O dpow iedź poszła do wy­
działu , i ma być już  w jednój z następnych sesyj 
wniesiona na obrady Zgrom adzenia. G odzi się 
w ątp ić , aby to tak prędko nastąpiło .

Nie uszło zapewne waszój uwagi, że niektóre 
dzienniki niemieckie stają w obronie Turcyi i mu- 
zułmaństwa przeciwko całój prasie europejskiój na­
wet w sprawie morderstwa dokonanego na chrze- 
ścianach w Dżeddach. Do tych dzienników liczy 
się i tutejsza Nationalzeilung, która mniema, że to 
winna swemu liberalizmowi, aby powstawać prze­
ciwko wszystkiemu, za czóm podnoszą głos Fran­
cya lub Rosya, chociażby to był głos najsprawie­
dliwszy. Ze w tój dążności więcój jest nienawiści 
niż zasady, więcój uprzedzenia niż rozsądku, poka­
zuje to każda tego rodzaju polemika. Tą razą, na 
nieszczęście dla faryzeuszowskiego dziennika, stoi 
i Anglia po przeciwnej stronie. Trzeba się zatem 
nieco umiarkować, aby snać nie postrzeżono, że 
nie żadne liberalne zasady, lecz ślepa i namiętna 
stronniczość kierują redakcyą dziennika.

„Bouffes parisiens“ przeniosły się z lokalu Krol­
la na kilka przedstawień do sali koncertowój Schau- 
spielhauzu. Aktorowie nie pojadą już do Wiednia 
lecz do Wiesbaden i Baden-Baden. Parę party­
tur ich operetek nabył na własność tutejszy księ­
garz muzyczny Bock. „Bruschino“ Rossiniego bę­
dzie przedstawiony w operze królewskiój. W  do­
mu opery robią teraz narząd, który z pomocą 
wodociągów kompanii angielskiój będzie wprowa­
dza,! na scenę żywe wodotryski, kaskady, strumy­
ki i sadzawki. Próba maszyneryi tój odbędzie się 
w nowym balecie, który układa Taglioni.

Mamy znów dla odmiany porę upałów.

w każdym razie całkiem nowe i niebezpie­
czne. Niespodzianki na porządku dziennym. 
O spokojności i utrwaleniu się jakiegobądź 
systematu ani myśleć. Gorzkie doświadeze- 
ni& czekają jeszcze mieszkańców Iberyjskie- 

i go półwyspu.

na uroczystości cńerboursKie. Jrramburczycy przy­
rządzają okręty do odbycia tój wycieczki tam i 
napowrót, i wzywają przez dzienniki do podpisów, 
obiecując jak największe wygody w przejeździe i 
na miejscu.

Dzienniki zamieszczają sprawozdanie z posie­
dzenia Bundestagu, w ktoróm odczytana była od­
powiedź duńska, podając treść jój, w formie tro­
chę odmienną, ale w rzeczy taką, jak już poprze-

Paryż 17 lipca.
B. Dawno już publiczność niebyła tak wzruszo­

ną, jak okropnościami których się Muzułmani na 
Wschodzie względem ohraeścian dopuszczają. W y­
padki w_ Dżeddah i Kandyi jeżeli z jednej strony 
przerażają, oburzają dzikością szczegółów, to z dru- 
giej wiodą ..opinię do słusznego wymagania nie 
chwilowego ukarania,, ale skutecznój na przyszłość 
rękojmi. Jeden głos daje się słyszeć wszędzie s 
„Czas aby poskromiono na zawsze ten dziki oby­
czaj Islamu,, ten fanatyzm którego się kiedyś 
chrześciaóstwo obawiało, a z którym dzisiaj wzglę­
dy polityczne rachować się każą“. Fuad pasza 
pospieszył zapewnić hr. Walewskiego, że solenne 
zadosyć uczynienie słusznym żądaniom pokrzyw­
dzonych użyczone zostanie. Porta wysłała oso­
bnego komisarza z siłą zbrojną dwutysięczną i 
prawem wojennym. Winowajcy będą poszukiwani 
i surowo karani. Wierzemy temu. Ale zachodzi 
pytanie czy prawdziwi winowajcy padną pod mie- 

i czem sprawiedliwości. Krew się będzie la ła , ale 
czy krew zbrodniarzy czy ofiar miejscowemi in­
trygami i namiętnością na zastępstwo przestępców 
wskazanych? Główni sprawcy już są w tój chwili 
pewnie ukryci, i któż ich odkryje wśród kraju 
zaludnionego fanatyzmem i dziczą? Mówią o pole­
ceniu danem niektórym okrętom francuskim ze stacyi 
indo-chińskiój zbliżenia się do morza Czerwonego. 
Nawet admirał Caraud, admirał stacyi w Grecyi 
ma polecone posłać parę statków, Anglia ze swój 
strony wyszle zapewne odpowiednie siły. Dotąd

wda że młod2jeż *at pozaprowadzanych; pra- 
umie; ale tyllj0 Cz7tać , pisać i piosnki śpiewać 
trzymają się j<łj , a°pokąd do szkółki uczęszcza 
do ucywilizowania ®auki, które zresztą nie wiele 
czynić się mogą. aszego wiejskiego ludu 

Zebv zatem
'a  , --■* 'uwo4' ".cjoiucgu muu przy-
^eby zatem nauka 0 

. "kształcenia klas naZ;n-ania’ Poz°8tała środkiem 
niezbędnie udzielanie ,i *f8,zycb > potrzebnem jest 
«om, które e z k ó łk ip o C S ?  d« czytania dzie-
W a^r W!ttp,lę’ że bardzo wiel I ’ bezPłatn ie-
, . b > którzyby rok  roczni* 2na âzl°b y  się oby-

ęCah na zakupywanie książek^ 02116 8,Umki p0‘ 4Zei£tego ro d za ju ; cóż

kiedy dziełek nauczających z zabawą, przystę­
pnych do stanu oświaty wiejskich dzieci, nieposia- 
damy wcale. Cokolwiek po dziś dzień z druku wy- 
sz °> ledwie jest zrozumiałem dla studentów szkół 
gimnazyalnych; mianowicie historya oschle i pedan- 
ycznym stylem po większój części skreślona.

)atron licznój szkółki], chcąc by mło 
-r — - książeczki do nabożeństwa i elementaiŁa; 
przeczytała kiedy niekiedy o tem , co to się na tój 
ziemi dżiało, na której ona na świat przyszła, u- 
praszam panów autorów dziełek dla ludu, aby byli 
łaskawi najdalej do 1 grudnia 1858 r. przysłać mi 
na mój koszt pod moim adresem pocztą Grzyma­
łów, manuskrypcik, w którym ma być: 

l o pierwsze, napisanana w krótkości Historya 
narodu Polskiego aż do naszych czasów, najpopu- 
larnić) , nie pedantycznie, i o ile może być stylem
jak najprostszym.

Po drugie, J e0grafia całój naszój ziemi w ogól­
ności, a w szczególności krain zamieszkałych przez 
n a pe ,P,em.ie> z dwoma kartami jeograficznemi.

PO' u zecię, g p o f y .  tomik z opowiadaniami o świę­
tych i rycerskich czynach naszych bohatórów po 
najnowsze czasy.

Za ten manuskrypcik, któren do mego gustu 
przypadnie, ośmielam się ofiarować panu autoro­
wi 200 złr. m. k. czyli 800 złp.; z tem zastrzeże­
niem, że autor będzie obowiązanym kazać go wy­
drukować zaraz, i 2a 'caje dzieło z druku wyszłe 
więcój nad 2 złr. m. k. żądać nie będzie..

Niżej podpisany, oświadcza do tego, iż przez 5

lat rocznie po 100 egzem plarzy zakupyw ać będzie 
z tego dzie łka , celem rozdaw ania go bezpłatnie 
ml|rR  ?, Zność czytającą wiejską.

i , ]]ze^cw8zystkiem znajdzie uwzględnienie 
styl, bawiący i pojętny dla najtępszój g łow y; nie 
radzę zaś używać formy ciągłych pytań i od­
powiedzi, to zwiększa bez potrzeby wydanie, a nie 
bardzo bawi młodzież.

G rzym ałów  14 lipca 1858 r. w obwodzie Tar­
nopolskim  w’ Galicyi.

Leonard hr. Piniński.

PRZEGLĄD DZIEŁA 
PSZCZEŁUflCTWO PO L SK IE

wydanego staraniem 
A d a m a  3 1 i e c z y ń s k i e g °

W ARSZAW A 1 8 5 0  R O K U .

Pod tym tytułem przysłużył się Pan Adam Mig. 
czyński polskiej publiczności rolniczój, wydaniem 
zbioru kilku bardzo znakomitych prac naukowych 
tyczących się pszczolnictwa narodowego. Mamy tu 
naprzód zamieszczoną Naukę koło pasiek z infor- 
maoyi Walentego Kqckiego w r. Ib  14 w Zamościu 
drukowąną.“ Przedruk ten nadzwyczaj ważny tak 
dla naszych gospodarzy, jak i dla każdego Polaka, 
dla rolnika, ma bowiem tę zasługę, że podaje zdro­
we rady Jak robić' koło pszczół mamy, aby z nich 
pożytek otrzymać, a to w sposób taki w jaki nasi

zaem ojcowie koło nich się krzątając zbierali ca-
łemi stami tysięcy centnarów miodu i wosku; dla 
każdego zaś Folaka informacya Walentego Ką- 
ckiego a ego ma wielkie znaczenie żejest nąj- 
przo pomnikiem języka naszego przed półtrzecia 
jeszcze wiekami używanego, powtóre, że pokazu­
je ja o naród nasz choć zatrudniony ciągłem od- 
pieramem ze swoich siedzib sąsiednich dziczy na- 
pa w, zajmował się jednak skrzętnie umysłowe- 
ml zajęciami, czynił głębokie spostrzeżenia nad 
prze miotami, któremi się zatrudniał i był w całym 
rozwoju sił umysłowych, kiedy potem długie woj- 
" ^ P a d łe  na niego położyły kres wszystkiemu.

Wiele dziś z naszych ziomków zapomina czem 
byliśmy dawniój, podobni są oni do Arabów w Ma­
roko, którzy na zapytanie podróżnika wskazujące 
go im jakie ruiny, kto to tu budował? Rzymianie 
odpowiadają, bo już zapomnieli jakie ich było 
świetne położenie przed Kalifami. Dla tego też 
przedruk dawnych dzieł naszych jest nadzwyczaj 
ważnym dla nas, gdyż zaznajamia nas z tą świe­
tną ubiegłą przeszłością, którą się możemy po­
szczycić przed cudzoziemcami, boć dzieła dawne 
polskie o astronomii, artylcryi, gospodarstwie, my­
ślistwie, koniarstwie, pszczolnictwie i t. p. pozosta­
ną na wieki niezatartemi pomnikami naszej chwa­
ły i dowodami wielu kwitnących nauk w Polsce. 
W pszczolnictwie Kąckiego widzimy wiele tych 
samych zasad i myśli, na które teraz dopiero inny 
nasz ziomek znakomity Dzierżoń swemi badaniami 
natrani i całej Europie objawił.
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Monitor ograniczył się na energicznem i zwięzłem 
zapewnieniu, że rząd francuzki surowej zażąda od­
powiedzialności. Dotąd nie masz innój wzmianki,
0 mięszaniu się do środków sprawiedliwości, któ­
re P orta  przedsięweźmie. Bo też to i nie czas je ­
szcze. Ale jeżeli rząd turecki okaże się albo za 
słabym, albo zupełnie, nie możnym w wymiarze 
sprawiedliwości; jeżeli co bardzo jest podobne 
pół środkami tylko zechce zaradzić złemu, to mo­
carstwa Zachodnie nie będą zadowolnione ani 
z zadosyćuczynienia, ani z rękojmi przyszłości.
1 wtenczas dopiero może się ponowić epizod przy­
pominający początek ostatniej wojny wschodniej. 
Zajęcie pewnych punktów na terytoryum tureckiem, 
stanie się niezbędną koniecznością, a Anglia pe­
wnie nieodrzuci nigdy sposobności stawienia nogi 
na Wschodzie. Czytając rozmaite organa prasy, 
można łatwo wskazać pierwsze wrażenie rozmaitych 
mocarstw w tój kwestyi. Nord z trudnością tłumi 
wewnętrzną radość. Zdradza się niepowściągliwo- 
ścią języka. W  korespondencyi napomknął o roz­
mowie cesarza Mikołaja z lordem Seymour. Con- 
stitutionnel zakłopotany boi się zbyt oburzać, żeby 
później nie być zmuszonym energicznym pokla- 
skiwać krokom. Patrie zaklina Turcyę żeby wy­
konała hatihumajon.

Siecle wzywa konferencyę zeby się w obec gro­
żącego chrześcianom niebezpieczeństwa na W scho­
dzie, nie wahała postanowić unię Księstw Rumuń­
skich. Słowem ze strony zwycięzców, alarm z po­
wodu spostrzeżenia się na nicości otrzymanych 
rękojmi, a u zwyciężonych pociecha wznowienia 
kwestyi. Radość prawnika natrafiającego na nowe 
dokumenta, „documentis noviter repertis“.

Powiadają że Turcy nadwerężyli obecną deli- 
mitacyę stanowisk i wyparli Czarnogórców. Ci 
bez oporu cofnęli się. Jeżeli tak jest, to mogę 
zaręczyć, że w obecnych szczególniej okoliczno­
ściach fakt ten będzie miał swoje znaczenie.

Mylne jest mniemanie niektórych dzienników, 
jakoby komisya posłana dla zdjęcia planu granic, 
czyli odznaczanie statu q u o  z  1856 w Czarnogó­
rze nie miała charakteru politycznego, ale czysto 
techniczny. Zapewne że komisarze nie rozgraniczą 
Czarnogóry od Turcyi, ale przygotują m ateryał, 
to jest odznaczą stan w jakim się znajdowały gra­
nice w 1856 r. i na tym oznaczeniu oprą się peł­
nomocnicy mocarstw którzy w Konstantynopolu 
nad kwestyą czarnogórską naradzać się będą.

Zapewne i pełnomocnik księcia Daniela weźmie 
udział w naradach a przynajmniej w konkluzyi, bo 
w przeciwnym razie umowa jednę stronę tylko o- 
bowięzując, to jest Turcyę, chybiłaby celu.

Hr. Cavour opuścił w tych dniach Turyn uda­
jąc się do Szwajcaryi, Pow iadają, że będzie mi; ł 
posłuchanie u  Cesarza w Plombiferes. Nic przed 
wyjazdem pierwszego ministra nie było postano- 
wionem co do wynagrodzenia za statek „Cagliari. “

H r. Kisielew, były ambasador rosyjski w P ary ­
żu, a obecnie w tój pozycyi w Rzymie, jedzie do 
Vichy i bawi kilka dni w Paryżu. Nie może się na­
cieszyć dawnem swojem towarzystwem. Odwiedza 
przyjaciół, spędza wieczory w klubie „l’Union“, 
któren jednak stał się dla niego powodem wiel- 
klój dyplomatycznej mistyfikacyi. Klub ten złożo­
ny z wielkiój liczby orleanistów i legitymistów ob­
jawiał tak sprzeczne opinie z rzeczywistym du­
chem i siłą k ra ju , że dyplomata biorąc szczegół 
za ogół, wpadł w łapkę i zachęcił raportami Ce­
sarza^ Mikołaja zresztą dosyć pochopnego do u- 
poru i oporu. W ielka nauka dla dyplomatów i 
dobra przestroga dla prywatnych, którzy w prze­
locie lub z posłuchu o krajach i rządach wy­
rokują.

Program  podróży Cesarstwa, jest zdaje mi się 
następujący: 3go sierpnia Cesarstwo wyjeżdżają 
z St. Cloud rano, zatrzymają się na przegląd woj­
ska garnizonowego w Nantes; w Lisieux tylko 
w dworcu. Śniadają w Evreuse. Obiadują i nocują

Następnie w tem zbiorowem dziele „Pszczolni- 
ctwo polskie“ zamieścił pan Adam  Mieczyński 
Pszczoły i bartnictwo w Polsce przez Joachima Le­
lewela. Jest to ciekawa praca naszego ziomka, 
pełna spostrzeżeń gruntownych i erudyeyi praco­
wicie zebranej. Z tój pracy Lelewela dowiadu­
jemy się dopiero jak  to w dawnój Polsce obszer­
nie utrzymywane było pszczolnictwo, co za ogro­
mny handel był miodem i woskiem wewnątrz i ze­
wnątrz kraju , jakiem  to było źródłem bogactwa 
narodowego i jakie prawa były obowiązujące 
w ówczas dla pszczolnictwa, co tem bardziój nas 
zadziwia, że dziś nietylko my, ale i drugie ludy me 
mają praw t >k zupełnych odnoszących się do le­
śnictwa, gospodarstw?', rybołostwa i t. p. i dopiero 
dziś zaprowadzają we Francyi kodeks wiejski, kie­
dy takie prawa u nas w Polsce już przed półty- 
siącem lat w naszych statutach były zamieszczone 
obowiązujące i ściśle wykonywane, a jednak niektó­
rzy nieznający riaszój historyi powiadają, że Polska 
przez przeciąg więcej jak tysiącletni swego poli­
tycznego istnienia stała nierządem tylko; jest to 
fałsz który nieprzyjaciele nasi rozpowszechniają,
a nie z n a j ą c y  ojczystych dziejów im wierzą; w pra­
cy Lelewela tu zamieszczonój zaczerpnąć można 
mnóstwo dowodów na korzyść mego zdania mó­
wiących , a zresztą proszę czytać Volumina legum.

Lelewel powiada, że ustawy tyczące się pszczol­
nictwa lubo były bardzo kompletne w całej Polsce, 
to najwięcej jednak były zupełne na Mazowszu. 
Lelewel słusznie tu utrzymuje, że praw a w roku 
1401 statutem objęte, nie były now e, ale ze sta­
rodawna w całein Mazowszu i Polsce zwyczajne. 
W  czasach wojennych na początku panowania 
Zygmunta S tarego , ustawy sejmów zabezpieczały
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w Caen, gdzie raczyli przyjąć dany przez miasto 
bal. Dnia 4go w południe stają w Cherbourgu, 
gdzie już flota zebrana w linii, oczekiwać będzie 
przybycia Ich C. Mości. Królowa angielska przy­
będzie d. 5go. Eskortowa flota*) monarchini W. 
Brytanii składać się ma z 6 okrętów liniowych, 
6 fregat i flotylli yachtów parowych. W  takim e- 
kwipazu pojawi się królowa oczom kilkudziesiąt- 
tysięcznój francuskiój ludności, która zalegnie brzegi 
morskie. Już są statki parowe, które się podej­
mują za 300 franków przez 10 dni wozić i żywić 
ciekawych pasażerów tuż przy boku okrętów, na 
których się monarchowie znajdować będą. Co za 
gratka dla turystów.

Prefekt departamentu P as de Calais okólni­
kiem do władz niższych, zawiadomił intendentów, 
iż środki ostrożności względem Francuzów i cu­
dzoziemców udających się do Anglii i napowrót 
znacznie zmniejszone zostały. Nadto wrócono do 
dawnój łatwości, za pomocą którój nadbrzeżni mie- 
szkańce dwóch krajów, będą mogli podróżować 
za prostem miejscowych władz świadectwem. No­
wemu ministrowi spraw wewnętrznych winni są 
podróżujący te ułatwienia. U legł on zaś parciu o- 
pinii publicznój i konieczności. Z raportów okazało 
się, że liczba Anglików nadzwyczaj się zmniej­
szyła. Hotele były puste.

Rozwinięcie środków komunikacyjnych musi loicz- 
nie oddziaływać na dawną bezwładną i bezużyteczną 
rutynę paszportową. Po  14ym stycznia obawa wy­
wołała ścieśnienia. Nie pojmujemy prawdziwie dla 
czego. Bo przecież sprawcy zamachu zadosyć u- 
czynili wymaganiom policyi. Mieli pasporta. Niech 
się też raz wszystkie władze administracyjne prze­
konają, że trudności pasportowe nie dodają ale uj­
mują im siły. Kto chce, ten zawsze obejdzie p ra­
wo, kiedy prawo nie jest loiczne i sprzeczne z na­
turą rzeczy. A przy mnożących się kolejach żela­
znych, nic więcej nie może być sprzecznego z loi- 
ką, jak  ścieśnienie wolności cyrkulacyi.

W  ostatnim numerze Revue des deux Mondes u- 
kazał się pierwszy artykuł ziomka naszego Ludwika 
Wołowskiego „O zniesieniu poddaństwa w Rosyi.“ 
Sześć takich artykułów stanowić będą ogół pracy,
0 którój dawniój wam wspominałem. Autor powie- 
żyłją, pierwój nim zbbrze volumen, jednemu z naj- 
więcój upowszechnionych przeglądów. Jest to su­
mienny i gruntowny rozbiór kwestyi wziętój nie­
tylko z ekonomicznego, ale politycznego i towa­
rzyskiego punktu. P . Wołowski czerpał dowody 
po naj większój części w autorach rosyjskich, w do­
kumentach rosyjskich, w aktach publikowanych 
przez rząd rosyjski. Skrupulatnym był w wyborze 
źródeł, dla tego, że chce uniknąć nawet cienia po- 
sądu o stronność. Zaraz na wstępie pierwszego ar­
tykułu, widać obszerność zakresu, któren obejmie 
praca znakomitego naszego ziomka. Nie idzie tu 
bowiem o zmianę stosunków poddanych z właści­
cielami, ale o wiele innych radykalnych reform, 
które ta zmiana nailoiczniój za sobą pociągnie. 
Pewności, wolności i sprawiedliwości oczekiwać ma 
prawo naród rosyjski jako następstw bezwarun­
kowego usamowolnienia włościan. Tak twierdzi au­
tor. W  jednem miejscu zaraz na początku przyta­
cza Olgierdowicza pisarza rosyjskiego, któren mó­
wiąc o głównój pladze tegorocznój wRosyi, po­
wiada: „Albo miecz materyalny kata, albo miecz 
„moralny jawności, oto jedyne lekarstwo na naj- 
„wyższe złe, które trapi Rosyę na przedajnośc u-
rzędników  upadek moralny kraju.“ Słusznie

bardzo robi uwagę p. Wołowski, że bez radykal­
nego wytępienia złego, usamowolnienie chybi celu
1 zwichnięte zostanie.

W e Francyi w X f f l  wieku edykta królewskie 
najliberalniejsze z nieufnością i wstrętem bywały 
przez poddanych przyjmowane, tak się obawiano 
wpływu urzędników koronnych, tak dokuczliwe

*) Pod komendą admirała Lyons.

barcie. Na sejmie brzeskim 1512 r. do karności 
wojskowej dopisano: leziw czyli krzesełek albo 
składanych drabinek do podbierania pszczół w ca- 
łem wojsku mieć n;e można, a ktoby ściął drze­
wo z pszczołami, ten będzie skazany na szubie­
nicę. Surowe to było prawo, ale dla żołnierzy 
jeszcze też nieregularnych musiało być takiem, 
boby szkody wielkie ze swawoli żołdackiej łatwo 
wynikły dla kraju, który swój dochód znakomicie 
na wpływach z bartnictwa opierał. A  zresztą choć 
to było surowe praw o, to ani w porównanie iść 
mogło z ówczesnemi niemieckiemi prawami, gdzie 
za polowanie na cudzym gruncie śmiercią karano 
a nie tak to dawno jak za zabicie na cudzej zie­
mi zająca w Anglii, można było być skazanym 
na deportacyą do Australii — a możnaż jednak 
porównać wartość tak pod względem moralnym, 
jak i materyalnym pszczolnictwa z myśliwstwem? 
Ja k  znaczny dochód rzeczpospolita polska z sa­
mych ceł od wyprowadzonego miodu i wosku 
m iała, pokazuje się z tego, że latach 1506 i 
1507 wyprowadzono za granicę przez kilka tylko 
komor litewskich 106,139 kamieni samego wosku 
co dochodu skarbowi 400,000 prawie złp. przy­
niosło. Co za ogromna suma w porównaniu z dzi­
siejszą, chociaż trzeba na to uważać, że tu  mowa 
o samym z dóbr królewskich wosku, że oraz nie 
wszystko tu jes t wyliczone, bo co w kraju spoży- 
tem zostało, o tem nie ma i wzmianki. Ale też 
chodowla pszczół była powszechna i obszerna, 
w niektórych stronach Polski wieśniacy po 100, 
200 i 500 barci pszczół^ miewali, co szczególniej 
na Podolu i na Ukrainie było bardzo często. I  
dziwić że się teraz że dawna Polska tak bogata 
była, że w domach szlaoheckich taki dostatek, ta-
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były nadużycia fiskalne. W  następnych listach, 
w miarę jak  wychodzić będą artykuły p. W oło­
wskiego, dam o nich wyobrażenie czytelnikom, bo 
zasługują na wielką uwagę.

Mowa księcia Napoleona w Limoges przy roz­
daniu nagród wystawy przemysłowój miana, po­
wszechnie jest chwaloną. Może się trochę rozcią- 
glój niżby wypadało na urzędową osobę tłuma­
czył, ale za to powiedział wiele rzeczy poży­
tecznych, a mianowicie oddał hołd umysłowości, 
niestety kiedyś przez wuja Napoleona I  ponie­
wieranej. Wuj nie cierpiał ideologów. Synowiec 
błaga i zaklina przemysłowców, ażeby się grube 
mu i nikczemnemu materyalizmowi nie poddawali, 
ale kierując w wyższe umysłowe sfery dążności 
szlachetne, rozwijali w dzieciach zamiłowanie sztuk, 
nauk wyższych, filozofii, poezyi itd. Książę Napo­
leon już jako minister przemawiał; z tego względu, 
należy cieszyć się podobnem wyznaniem wiary.

Londyn 16 lipca.
L. Posiadłości Anglii w północno - zachodniój 

Ameryce, które dotąd mało komu znane a zosta­
jące pod nominalnem zarządem Kompanii ^Zatoki 
hudsonskićj (H udson’s Cam pany), obiecują stać 
się jak  Australia nowem źródłem bogactw a, no­
wą Kalifornią; na wyspie Vancouver odkryto 
przed kilką miesięcami nowe obfite kopalnie złota, 
i nawet nie na niój jednój, ale na całój sąsiedniój 
przestrzeni stałego lądu Ameryki, na 150 do 340 
mil od brzegów morskich, a szczególnie w okoli­
cach nad rzeką Fraser. Do tego tedy Eldorado 
tłumy wychodźctwa z Kanady, ze Stanów Zjedno­
czonych i nawet z samej Kalifornii teraz zbiega­
ją  się-

Te świeże kopalnie złota zdają się być według 
domysłu znawców, przedłużeniem kalifornijskich, 
a ciągną się przez O regon, przez amerykańskie 
teretoryum W ashingtonu, aż do obszernych po ­
siadłości angielskich począwszy od Zatoki Geor- 
gijskiej do Sundu Puget z zachodu, a na północ 
i na wschód, aż pod Skaliskie Góry (Rocky Moun­
tains). Na kilku miejscach już kopanie złota roz­
poczęto; znajdują je  najczęściej na 6 cali pod 
ziemią; kopiący dobywają je  w proszku, od 10 do 
40 dolarów wartości na dzień. Sąsiedzcy Indyanie 
czyli pozostająca ludność dawnych krajowców, bie­
rze także czynny udział w kopaniu , zostając na 
przyjaznój stopie z przybyszami. Zbiory proszku 
złotego przedają się kupcom w F o rt Langley i 
Victoryi, a ci wywożą je  do San Francisco. W e­
dług listów z tego miasta, kilkaset osób udało się 
ztamtąd do kopalni, a kilka tysięcy innych gotuje 
się do wyjazdu. Niemało też kolorowej ludności, 
zbiegów ze Stanów Amerykańskich gdzie jest uci­
śnioną, tam się też udaje aby używać opieki ła ­
godnych praw angielskich. Dzienniki z Kanady 
piszą, iż i z tamtąd wiele ludności się wybiera, a 
jeśli jej napływ dłużój potrwa, za kilka lat mo­
że w tój części północnój Ameryki powstać po­
rządna spółeczność. Rząd tutejszy zważając na to, 
odbiera Kompanii zarząd nad tą krainą, używają­
cej ją  jedynie do polowania na lisy, łasice, sobole 
na futra tak jak  Syberyą. W  tych dniach mini­
ster Kolonii sir Bulwer Lytton podał w parla­
mencie b il, w skutek czego ta  ważna posia­
dłość ziemi, niemniój jak 4,000,000 mil ang. prze­
strzeni mająca, będzie zamieniona na osadę pod 
nazwiskiem Nowa Kaledonia, i gubernator prze­
znaczony który zarząd nad nią obejmie. A że lu­
źna ludność i zbiegowisko jej najtrudniejszem by­
wa do rządzenia, jak  to przykład mamy na K a­
lifornii, zdaniem przeto jest wielu, aby rząd od 
razu zachęcał od osiedlenia i nadawał grunta osa­
dnikom na wieczną posiadłość. Zabezpieczenie po­
myślności dla tój nowój osady ma przedewszy- 
stkiem być na celu, a choćby kiedy i panowanie 
nad nią minęło, przechowa się w potomstwu pa­
mięć dobrodziejstw i wdzięczność dla Anglii jej

ką mnogość srebrnych i złotych naczyń posiada­
no , kiedy samo pszczolnictwo już takie dochody 
przynosiło, a cóż mamy dopiero powiedzieć o in­
nych źródłach dochodu narodowego, jako to: wy­
wozie zboża, drzewa, soli, bydła, koni, owiec, 
wełny, łoju, futer itp. Wszystko to bogaciło nie­
zmiernie naród, który się brzydził łupieztwem i 
dla tego tylko odporne wojny prowadził — Jeżeli 
więc szlachcic polski dawniejszy, lubił przepych 
i okazałość, to nie możemy temu przy ganić kiedy 
powiemy na to, że umiał godziwie zapracować na 
swe potrzeby i zachcenia. Dawniejszy Polak ku­
pował konwie i puhary srebrne i złote, przepyszne 
konie i szable wschodu, siedział w domu, praco­
wał, pił domowy napój i j» (R krajowe potrawy, 
sprzęty miał prosto z drzewa w swym lesie wzro­
słego, a jednak kochał swój dworzec, nieopuszczał 
go chyba dla wypędzenia najezdnika^ z kraju —- 
dzisiejszy zaś P o lak , kupuje koronki i gazy i 
wszelkie nietrwałe a modne wyroby^ Zachodu, za­
pomniał po części tradycyi, którą się nogą siada 
na konia i w której się ręce szabla trzyma, nie 
może zasiedzieć jakoś w uomu choć ma palisan­
drowe meble, wina francuzkie i reńskie a potrawy 
sprowadzone z krajów takich, którychby często 
nie umiał na mappie oznaczyć, ale za to grywa 
w pikietę w H am burgu, kocha się w baletniczkach 
w Paryżu, kąpie się we wszystkich wodach ja- 
kiemi tylko Bóg Europę obdarzył. Ta paralella 
niech będzie odpowiedzią tym wszystkim którzy 
czynią pytania, gdzie się dawne polskie bogactwa 
podziały; prawda że dłubie wojny wiele ich zni­
szczyły, ale najwięcej zmiana trybu dawnego ży­
cia umiarkowanego pracowitego na dzisiejsze lek­
kie, jakieś hulaczo-wędrowne.

założycielki. Klimat jój ma być tak łagodny, jak 
na Maderze.

Parowiec angielski „ Agamemnon “ używany do 
rzucenia telegrafu atlantyckiego, wkońcu wrócił 
do Liverpoolu. Podług pierwotnej umowy, w razie 
niepomyślnego wypadku, miały obydwa okręty 
„Niagara11 i „Agamemnon“ szukać siebie na umó­
wionym punkcie na morzu. Amerykański okręt 
tego nieuczynił, lecz po zerwaniu się drutu zaraz 
do Anglii pospieszył, a angielski przez 5 dni krążąc, 
jak  się pokazuje na naznaczonem miejscu go szu­
kał. A zatem cała wina zwala się teraz na Ame­
rykanów z niedotrzymania umowy. Zawód z tego 
niespotkania się wielki, zwłaszcza że pora tera­
źniejsza na Atlantyku była pomyślna do założenia 
telegrafu. Ju tro , jak  tu słychać, znowu obydwa 
te statki odpływają, aby po trzeci raz spróbować 
szczęścia. Nieobejdzie się to bez nowych i zna­
cznych kosztów dla kompanii telegraficznój; ale 
Anglicy niełacno porzucają, kiedy raz co przed­
sięwzięli. Bąć co bąć chcą rozwiązać zagadkę te­
legrafu przez Atlantyk. Niepowodzenie obecne 
z nim poczynają przypisywać więcej samemu skła­
dowi jego liny niż jakiój innój okoliczności. P o ­
strzegają bowiem iż ona zbyt gruba, ciężka, a bę­
dąc skręcana jak powróz, nie jest dość giętką a 
przeto złomną. Lina byłaby nierównie lżejszą a 
równie m ocną, według zdania jednego inżyniera, 
gdyby nie była skręcaną, a materyały używane 
do niój układane były w liniach prostych, czyli 
równolegle jak  naprzykład włókna w łodygach 
konopi i lnu. Ciężkość jój gatunkowa, według nie­
go nie wiele ma się różnić od ciężkości wody, 
aby odpowiedziała zamiarowi.

Zapewne już wam wiadomo o okropnój rzezi 
w Dżeddah nieopodal od Mekki, popełnionćj przez 
fanatycznych muzułmanów na chrześciańskiój lu­
dności. Dwaj konsulowie francuski i angielski pa­
dli jój ofiarą: pierwszy z żoną był zbity na śmierć 
kijami, tylko córka zdołała unieść życie; — 
drugi zaś był posiekany na sztuki, i do dwudzie­
stu kilku innych chrześcian. Resztę angielski eta­
tem „Cyklops“, ile się nań schroniło, uwiózł do 
Suez. Rozjuszonych tych morderców miało być 
do 5000; kogo więc lub ilu w takim razie karać? 
Jużem  dawniój nadmieniał, iż ludność arabska na 
brzegach morza Czerwonego była ze wszystkich 
prowincyj azyatyckich Turcyi najburzliwszą. Znali 
się na niój doskonale Anglicy, kiedy nie chcieli na­
wet linii telegrafowój tamtędy, to jest przez morze 
Czerwone prowadzić, lecz woleli się zwrócić ku 
Eufratowi aby założyć ją przez Perską Zatokę. 
Czyto Medina czy Mekka, zgoła wszystkie miej­
sca poczytane za „miasta święte“, posiadają naj­
burzliwszą ludność, nienawiść religijna podnieca 
tę burzliwość. Rozjątrzenie fanatyzmu muzułmań­
skiego na chrześcian w tych czasach nie zna i nie 
cierpi hamulca. Sprawy w Bośnii w Czarnogórze, 
obelga wyrządzona niedawno p. Fonblanque w Bel­
gradzie a teraz zniewaga dla konsulatów europej­
skich i zrabowanie kościoła katolickiego na wy­
spie Kandyi, nie mogą nie być w związku z dzi­
ką wściekłością wyznawców Islamizmu w Dżeddah. 
Rzeź w tem mieście popełniona przywodzi nam 
na myśl krwawą scenę w Cawnpore, jakby Nena 
Sahib sam tam był albo miał swego posłannika 
co do pastwienia się nad niewinną ludnością chrze- 
ściańską dowodził. Rząd angielski zapewne będzie 
wraz z Francyą domagał się surowój satysfakcyi. 
Sama ludzkość wymaga, aby państwa mające że­
glugę na morzach, dbały na bezpieczeństwo na brze­
gach morskich; a jeśli rząd P orty  Ottomańskiój 
jest tak słaby, że nie zdoła utrzymać swych pod­
danych w posłuszeństwie, łatwo do tego przyjść 
może, że na najbliżej interesowane państwa spa­
dnie obowiązek utrzymania ich w klubach porząd­
ku i szanowania praw ludzkości. Zapewne nie wi­
na będzie wtedy Anglii, w którój Turcya miała 
dotąd najszczerszą i najdzielniejszą aliantkę.

Mamy tu jeszcze opisane Gospodarstwo pszczol- 
ne według metody Dzierżona przez szanownego 
księdza J a n a  D o l i n o w e  k i e  go.  Praca ta zale­
ca się dokładnością i jasnością opisu. Nadto jest 
tu podanych kilka sposobów wyrabiania miodu do 
picia czyli tak zwanego  ̂ sycenia miodu; czy są 
praktyczne trudno wiedzieć; dziś jak  utrzymują 
starzy ludzie, nie umieją warzyć ani tak dobrych 
ani tak rozlicznych gatunków jak przedtem; być 
to bardzo może że ta fabrykacya jest z powodu 
małego obecnego użycia zupełnie zapomniana. 
Z tem wszystkiem jednak, imiona autorów jak : 
Dzierżoń, Suliyński, Wituiicki, Strumiłło i inni, 
z których dzieł czerpał wydawca wiadomości do 
ułożenia tego oddziału dzieła, każą mniemać o 
wartości praktycznej podanych sposobów sycenia 
miodu. Czas zresztą pokaże..........

Na zakończenie w pszczolnictwie polskiem od­
dany jest spis roślin pszczołom pożytecznych i 
szkodliwych.

Z niniejszego mego przeglądu choć pospiesznie 
zrobionego można powziąść wyobrażenie o arty­
kułach składających Pszczolnictwo polskie, zebrane 
staraniem p. Adama Mieczytiskiego, któremu się 
wdzięczność należy ze strony wszelkich miłośni­
ków staropolskich pamiątek, a to przez ogłosze­
nie drukiem pszczolnictwa polskiego; niemniej wa­
żna jest zasługa p- Mieczyńskiego przez wydanie 
i innych artykułów w tem dziele zamieszczonych, 
o których już dosyć jest powiedziane, kiedy się 
podaje że ich autorem jest Lelewel, albo tez zna­
komity nasz pszczolarz pleban Dolinowski.

Z. G.
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nistrór., królowa w końcu przyjęła zaprosiny C e-jw n ej ilości: 
sarza francuskiego do C herburga na inauguracyę 1 krajcara monetą konw. wchodzą 2 nowe krajcary 
portu i rewię floty francuskiej tani zgrom adzonej. 1 2  4
Już wydany rozkaz od admiralicyi dla uform o­
wania eskorty mającój towarzyszyć N. P an i w tej 
przejażdżce do Cherburga. M a się ona składać 
* sześciu okrętów liniowych i z sześciu fregat i 
hędzie pod kom enda lorda Lyons i adm irała F ree- 
mantle.
te Nie można jednak  powiedzieć żeby opinia pu ­
bliczna podzielała tę politykę rządu. L u d  fran - 1  iu  „ „ ” , . ” . ”
cuski kocha się w niespodziankach i widowiskach, I bezwzględu czy to te ilości w monecie konwencyj- 
1 cesarz też go tak bawi; lecz lud  angielski, k tó - ln e j przepisane były praw em  jako należytosci, czy 
ry nie lubi ani coups d’etat ani coups de theatre, I też jako najmniejsza i najwyższa m iara należy­
t a  niego te odwiedziny królowej muszą iść w n ie - lto śc i. 
smak. Nie ma też dziennika, prócz kilku ministe- I § 5. Względem tych aktów  i p ism , które podle- 
tyalnych, coby je  pochwalał i nie uw ażał za o -[g a ją  stałój zapomocą stępia pobieranój opłacie, je- 
brazę godności narodu. Co więcej, wielu F ran cu -lże li względem nich nie stało się zadosc żądaniom 
zow podziela w tern tę sarnę opinię. W ycieczka I p raw a, a przekroczenie nie doszło do wiadomości 
więc ta  królowój jest więcej rzeczą gabinetu hr. [władzy właściwej przed 1 listopada 1858 r. pozwa- 
D erby jak życzeniem narodu , k tóry  chce ją  uw a- la się należytość ujścić później bez złych skutków 
żać bardziój za pryw atną, jak  za polityczną. dla opłacającego, w tym celu akt lub pismo wraz 

X . Poole wikary kościoła ś. B arnabasza zało- z należytością właściwej władzy przedstawić. Po 
żył był rekurs przeciw biskupowi londyńskiem u tym okresie należy pokryć nietylko należytość o 
zą zawieszenie go w kapłaństw ie; lecz nadarem - znaczoną według miary przepisanej w tern rozpo 
m e, bo arcybiskup kanterberski potw ierdził w y-[rządzeniu, lecz także i karę przypadająca z prawa. 
r«k biskupa. M eetingi są zwoływane po miastach § 6. Księgi handlowe i przemysłowe jak również 
p̂ ?eclw spowiadaniu kobiet przez księży anglikań- księgi notaryuszów i sencsalów , które rozpoczęte 

> a jeden w tych dniach był na wielkim pla- zostały przed 1 listopada 1858 r. na papierze stem- 
. u w L ondynie, na którym  było do 10,000 osób, płowym dotychczas przepisanym , mogą być dalej 
^uchwalono prośbę do królowej i do parlam entu prowadzone; akta i pisma opatrzone stemplami 
z z°6 U] uHr()cenia takowój innowacyi niezgodnćj przepisanemi w chwili ich sporządzeni lub w chwili 

sadami kościoła anglikańskiego. Puseiści za-[należnego ostem plowania, mogą być dalej przy tych 
czę 1 ją  doń zaprowadzać. j księgach załączane i niem ają być pociągane do o-

-  ______ płaty różnicy między dawniejszą należytością a na-
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P o  niejakiem wahaniu się i n i e  b e z  p orad y m i-1dług tej miary, iż w miejsce dotychczasowej pra- dziewana w  Paryżu w poniedziałek; lub w torek
i  ,, . v - - r  • n .  I— - i • jecz milczenie podmorskiego telegram u o D rz e  tu

est tłumaczone. Gdyby inne mordy były nastąpiły 
od 17 czerwca, ajenci konsularni różnych narodów 
rezydujący w Arabii i w Egipcie, nie byliby cze­
kali na zwykłą pocztę, lecz byliby znaleźli sposob 
donieść o nowych faktach przez parowiec lub de­
peszę wypsawioną do telegrafu w  Malcie. Obawy 
Europejczyków w tych stronach niemniej były sil­
ne i słuszne; ostatnie listy nadm ieniały z naleganiem 
o potrzebie wojska posiłkow ego, dla powstrzyma; 
nia fanatycznych namiętności, k tóre mnićj więcćj 
wszędzie się burzą. Niektóre z tych listów żądały, 
aby Turcya nakazała sobie dać pomoc w tym ra ­
zie paszy Egiptu, który z 10 lub 12 tysiącami lu­
dzi i parowcami kompanii Medżydje, byłby w sta­
nie wykonywać policyą brzeżną w tych okolicach. 
Co do Om era paszy, na którego liczono z początku 
pod względem uspokojenia okolic morza Czerwo­
nego, nie jest on w stanie działać obecnie gdyż jest 
daleko. Zresztą jest położenie jego tru d n e , ażeby 
utrzymać mógł władzę swą w paszaliku Bagdadz- 
kim. Działać on musi z całą roztropnością a naw et 
używa siły, aby niedopuscić powszechnego pow sta­
nia z powodu oporu kraju przeciwko poborowi.

— W  zeszłą sobotę odbyła ię w Paryżu jedena­
sta konfereneya, a chociaż nader trudno przeniknąć 
tajemnice zebrań pełnomocików, Independance Bei­
ge twierdzi jednak w ogólnych wyrazach, że prace 
odnoszące się do reorganizacyi Księstw  zbliżają się 
do kresu. W iadomość tę czerpie powyższy dziennik 
z korespondencyi stambulskiej datowanćj z 9 lipca 
Potwierdza ona polepszenie, jakie w tej epoce oh 
jaw iło się w stanie trudnych negocyacyj. Zamiano 
wanie hospodarów przez ludność mołdawsko woło 
ską miało zostać zadecydowanćm w zasadzie, jest 
jednak mniemanie iż konfereneya wacha się zasto­
sować tę zasadę w owej chwili i że na pierwszy 
raz obaj naczelnicy prowizoryczni Księstw' Naddu- 
najskich wybrani będą przez wszystkich pełnomo­
cników , albo przez Portę na wniosek większości 
m ocarstw  podpisanych na traktacie z 30 Marca 
1856r. Okoliczność która najwięcej przyczyniła się 
do wyprowadzenia obrad konferencyi z rodzaju sta ­
gnacji, w jakiej tak długo pozostały, ma być jak 
mówią, odebranie przez p. Hatzfeld nowych instruk­
cji od swego rządu, lnstrukcye te według Indepen­
dance Belge upoważniają dyplomatę pruskiego do 
wyjścia z bierności w jakićj się przez tak długi 
czas postaw ił, i do silnego popierania Francyi i 
Rosyi we wszystkich kwestyach dyskutowanych. O- 
statnia wiadomość potrzebuje jednak potwierdzenia.

wego we Lwowie.

żona z 12tu k artek , opraw na, kosztuje 3 kr. m. k., skrócona 
w 2eh kartkach , 2 kr., jeszcze więcej zmniejszona tabelka mie­
ścić się m ogąca w Porte-m onnais 1 kr. Takie same tabelle do 
b ió r, k an ce la ry j, arkuszowe po 3 kr., ćwiartkowe po 1 k r. 
wynoszą.

Ine na walutę austryacką według dotychczasowej 
. . . 1  miary, z 5-procentowym dodatkiem, stosownie do o-

Minist :r spraw wewnętrznych w porozumie- lg joszonych tabel zamiany, z podwyższeniem każde­
mu z ministrem sprawiedliwości mianował a d ju n - |g 0 njeWypłacalnego ułomku na najbliższą wyższą 
kta obwodowego sądu, Antoniego N iem entowskie-1 Wyp}acalnq, ilość. Przy wymiarze taks będących pro- 
go adjunktem powiatowego urzędu w lwowskim l cent0Wymi należytościami, należy postępować wc- 
okręgu administracyjnym. [dług § 1 niniejszego rozporządzenia.

| § 8. Ustawą z 6 września 1858 r. i późniejszemi
W i e d e ń  20go lipca. Gazeta Wiedeńska ogło- rozporządzeniami postanowione opłaty od kart, ku­

siła dzisiaj urzędowe: lendarzy, dzienników i ogłoszeń, mają hyc według
Cesarskie rozporządzenie z dnia 8 lipca 1858 r. | następującej m iary . _

obowiązujące w wszystkich krajach koronnych, któ-1 od jtdnej talu k a r t .................................lo  -now. kraje.
rem , z powodu zaprowadzenia austryackiój wa- Jod jednego kalendarza . . . . . .  6
luty, wydane są postanowienia o uiszczaniu opłat Jod każdego egzemplarza podległego stę- 
i taks przepisanych ustawam i z 9 lutego i 2 sier- płowi dziennika zagranicznego . . 4
pnia 1850 r., oraz z 6go września 1850 r. dtto krajowego . . .  . 2

Na wniosek Mego mii istra i po wysłuchaniu [od każdego podległego stęplowi ob- 
Mojój rady P aństw a, postanowiłem z powodu za-1 wieszczenia, jeżeli jego powierzchnia 
prowadzenia austryackiej waluty (patent z d. 27g > nie przechodzi 180 cali wied. kwadr. 1 
kwietnia 1858 r  R G B. Nr 63), wydać nasię- jeżeli format papieru jest większy .  2
P"jęce rozporządzenia względem uiszczaniu należy- od każdorazowćj inseraty uległego słę-
tości, a  następnie taks przepisanych ustawam i z d. Pio™ ogłoszenia lub wiadomości
9 lutego z 4 o  sierpnia oraz z 6go września 1850r., w dzienniku krajowym. . . . .3 0
które to rozporządzenia wchodzą w wykonanie od § 9. Należytosci wszelkiego rodzaju w n.n.ejszóm
I ro listopada 1858 r. rozporządzeniu objęte a mające byc pobranemt przed

$ 1 Ilości pieniężne lub wartości do których ly m listopada 1858 r., lecz rozpisane pózniój, a do 
stosować się mają opłaty ustanowione prawam i których § 1 i 5 niniejszego rozporządzenia m em o- 
*9g0 lute°o i 2go sierpnia 1850 r., a rosnące (pro- g4 być zastosowane — mają być według dotychcza- 
centowo i w edług skali) stosownie do wartości sowój miary z 5 %  dodatkiem , stosownie do ogło- 
Przedmiotu — należy o maczać w austryackiój kra- szonej tabeli zamiany i z podwyższemm każdego 
jowćj waiUcie niewypłacalnego ułam ku na najbliższą wyżsżą wy
. Ma to naw et i wtenczas następować, gdy nale- Papainą ilość, obrachowywanc w austryackiej wa

^ t z Pp r a en d e ^ j npao t y m ^ e r m i E n t S j ^ X ^  M ° j e m U • m in is t r 0 W i < inan SdÓW P o w i e r z o n e* •  J S & I #  w edle* skali, ™ p m -  l“ * w , k . « n »  n ,niem ego ™ p o r!,dzen,a. 
en*e to iest obowiązującym jedynie do ak tów ! Dan w W iedniu 8 lipca 1858 r.
n o .  -  ■* .  i  o i  ! ______:i-_  i oeo .Prawnych wystawionych po 31 października 1858 r. 

J ? eli zaś ilość pieniędzy albo wartość, według któ- 
ma być należytość oznaczona, wyrażona jest 

' '’ tychże aktach i pismach w  innej a nie na au- 
s«7ackiój walucie, to wielkość należytosci ozna- 

należy według sumy jaka wypada po 
fhowaniu ilości lub wartości na austryacką

obra- 
wa-1

F r a n c is z e k  J ó z e f , m. p.
hr. Buol-Schauenstein mp., bar. Bruck  mp.,

Z najwyższego polecenia bar. Ranzonet mp

Francya
nusci mu w m w w  _________- Monitor przedstawiwszy znane mordy zaszłe w DżedJ

lutć- Jeżeli^w n iśm a c h E b ^  aktach sporządzonych [dali, taką dodaje uw agę: „Dzieło dzikiego barba- 
P° dniu 3 lym  października 1858 r. nie jest wyra- rzynstwa, przewyższające wybryki najgorszych cza­
r n a  w aluta, to należy (5 4 patentu z dnia 27go sow muzułmańskiego fanatyzm u, jakiego dzis juz 
kwietnia 1858 r.l, domniemywać się austryackiój. nikt przypuszczać nie m ógł, wywarło w Anglii i 

§ 2. Od ilości pieniędzy lub wartości wyrażonych Francy, najsmutniejsze wrażenie. W ym aga ono gło- 
w austryackiój walucie lub na nią zamienio snego i natychmiastowego zadośćuczynienia; rząd 
nJch, ma się obrachowywać należytość -  w pro- cesarski i królowój angielskiej zgodne obiorą srod- 
a n ta c h  oznaczonych odpowiednicmi prawami, oraz ki, których potrzebę wykaże honor ich flag . okro 
v le idzie O wymiar należvtości rosnących we- pnosc zamachu jakiego ofiarami byli ich ajenci 
d,n" w  au try a E ó i  E l E i e  S g  skai R/ąd ottomański równie jest interesowany aby spra

- I  ninieiszefo r Z r z ą S a  k tó -K ied liw ości stało się zadość, i o gorliwości jego
r e  wchodzą W miejsce tych, jakie byłv podane w tych ważnych okolicznościach wątpić nie można 
w ustawie z 29go lutego i’ 2go sierpnia 1850 Dochodzą nas w iadom ości, ze zapierwszem  zara. 
roku. g0 luteg0 1 Zg0 sierPnia posłyszeniem o tym wypadku, postanowił natych-

§,3- Wszystkie te ilości nienieżne i wartości, ze miast wysłać jenerała do Dżeddah, aby winnyi 
S f t f  ę rz jtU d n ie  ich „ t a j j C

^  r °zmaitych o d a tach  postanowionych pra-10 ,, Sl§ z tem do Konstan y _ P  ̂ ^leksandryi
być 
Od

wami z q p i t y c h  opłatach postanowionych pra- ~ z  tern do K o n s t a n t y ,  oh-
»i •». 8° lutego i siernnis 18*10 r  a szcze- Monitor zamieszcza również hst

gólmój p o ż y c i  taryfy 43 g i 4 4  x  79 b, 103. z d. 6go lipca, według k t ó r e g o  następując* 1
I A, B, u  K b , c, d i 106 B b f ^w ustaw ie[nuała  mordów zaszłych w D ż e d d a h  pobudka, „
z “2go sierpnia 1850 r .’ e -  należy uw alać za o niejakiego czasu wzrastający ciągle dobry byt euro
znaczone w  austryackiój walucie i te flości pie- Pej sk,c l o sad - utworzenie n o w y c h  banków i częst-
męzne me P o d 4 a^ d ™ eTo’ adnemu am e- P°Ja™ i e  sie statków parowych, drażniły w ją uia tego zaanemu zam l ajwyiszym stopniu krajowc6w. Sposobność była

ApK I i L_« Zl-.LL niou/ipmvon a
memu.
iq ! q P1-0?®880!1 r?zpoczętych przed lym  listopada dobra pozbyć się na raz wszystkich m ewiernjch, 
1858 r., jak również względem T a l c ż y Ł  nrzypa- fanatycy pospieszyli z niój korzystać-. W edług wia 
dających przed tym terminem ™ i l r  S e ż v to ś c i domosci z Paryża, wysłany do Dżeddah jenerał tu 
nie ma być wyzszy nad te jakaby sTe należah ' gdy- recki z tytułem  cesarskiego kom isarza, ™  doda- 
by suma lub wartość, o którą idzE ^  2000 ludzi' Sułtan rodzinom zamordowanych
w walucie konwencyjnój, oznaczona była w walu- konsulów angielskiego i francuskiego, kazał oflaro- 
Cle austryackiój. a b5‘a w wal wać po 150,00 fr. Sautki rzezi w Dżeddah d la in -

Ang;lia.
Na posiedzeniu Izby wyższój w d. 16 b. m. roz- 

toczęły się dyskusje nad pojedynczemi paragrafa­
mi bilu indyjskiego i doszły aż do § 33. Szereg 
poprawek, które zamierzały zwiększyć przywileje 
Izby obrad, zostały prawie bez sporu odrzucone. 
Za to przyjęto wniosek hr. Derby, wymierzony prze­
ciw części paragrafu 22, który opiew a: że 5 człon­
kom rady wolno ma być za pisemnem zawiadomie­
niem sekretarza stanu, zwoływać zgromadzone ra­
dy. Przyjętą została następnie popraw ka lorda Gran­
ville, że nikt kto jakikolwiek urząd piastuje, zre­
sztą żaden lekarz ani adw okat członkiem rady być 
nie może.

W  Izbie niższój wnosi w dniu tymże lord John 
Russell 2gie odczytanie bilu żydowskiego. Bil ten 
wrócił w łaśnie do Izby niższój z Izby lordów, któ­
rzy rozstrzygnięcie w  kwestyi przypuszczenia żydów 
do parlam entu , zostawiają Izbie niższej, o ile to 
jój dotyczy. P. Newdegate żałuje, że musi potępiać 
bil, za którym przemawiał lord Derby. Zapewnia 
on raz jeszcze, że kraj nigdy nie życzył sobie przy­
jęcia żydów do parlam entu, a pierwszy minister, 
zamiast czynienia pod tym względem koncesyj, wi­
nien był odezwać się do ludu (tj. rozwiązać parla­
ment). Lordowie zmuszeni są gw ałtem  przez Izbę 
niższą do przyjęcia bilu , lecz rów nie oni jak lord 
Derby, wiele przez to w kraju stracił na szacunku, 
Lord J. Russell zadowolniony jest z uczynionych 
koncesjj, jakkolwiek w Izbie wyższój ciągły w tej 
mierze objawiał się opór. Chciałby on bil inaczój 
sformułować, lecz w  praktyce em ancypacja żydów 
stała się już prawdą, dla tego przeciwko bilowi ta ­
kiemu jaki jest pow staw ać nie chce. P . Drummond 
lęka się, aby sposób ten załatwiania sporu między 
Izbą niższą i wyższą nie stał się niebezpieczną pre- 
cedencyą, zresztą bilowi nic nie ma do zarzucenia. 
P. W alpole (minister spraw  wewnętrznych) powta­
rza, że rów nie dziś jak  dawniój uroczyście prze­
ciwko przypuszczeniu żydów do parlam entu prote­
stuje, i przekonanie jego p rid tym względem pozo­
stało nie zachwiane pomimo iż je część jego kole­
gów zmieniła. Jedyną pociechą jest dlań mysh 
że pierwsza Izba niższa może to postanowienie 
obalić. Lord Palm erston ubolewa równie ja k 
lord John Russell, że wielka ta  zasada niezostata 
w sposób godniejszy przeprowadzoną, chce on j 
Popierać niewidząc obecnie przed sobą innój n ro g , 
lecz ma pewną nadzieję, że ta  kwestya zasa*aj’ po- 
żnićj gruntowniejsze i więcej zadawalające o a 
rozwiązanie. Izba przechodzi do głos°w'an' a 1‘ od­
czytanie bilu zostaje zawotowane 156 gl°sa Prze* 
ciw 65. ______

n i.L 4' g w a r n i 'z  9 lutego i 2 sierpnia 1850 r  nrze-1 nych dirześcian tych okoiic,"dopiero wiadome być 
P'sane należytości s ta łe , mają być pobierane w e - Jmogą, gdv nadejdzie najbliższa poczta egipska, spo-

Kfłmikn miejscowss i
— W iadom o, iż now a stopa m e n n ic z n a  austryac a  wejść ma 

w obieg z  d. 1 listopada r. b. D la unikn ' eI' ' a  0 taehow ań sto 
py konwencyjnej na  now ą, poczęto wydawa a lec  w y r a c h o ­
w a li  g o to w y c h  wraz z sposobem d o k o n y w a n ia  tychże. Najlepićj 
w tem  się przysłużył Prochaska Karol w i eszynie, bo i ła- 
dnćm zajął się wydaniem (na  pięcioraki form at) i nadzwyczaj 
taniem , tak  w języku polskim jak  niemieckim, Książeczka zło-

Is r h tfg ląd po lity cz ny.
Mfrrgie iricgraficznt.

P a r y ż  20 lipca. W  przyszły czwartek (22go 
t. m.) będzie znów posiedzenie konferencyi (dwu­
naste). Zapew niają, że R othschild zamierza wejść 
w układ o nową pożyczkę turecką po kursie 88 za 
100 i 6 od sta procentu.

L o n d y n  20 lipca. N a wczorajszem posiedze­
niu Izby niższój przedstaw i! R oebuck , aby wszy­
stkie posiadłości K om panii hudsońskiój zająć i 
ukolonizować. Bulwer odpow iedział, iż rząd odzyska 
wszystkie za pozwoleniem rozdzielne ziemie zdol­
ne dc uprawy, względem zaś innych ziem, późniój 
orzeczonem będzie; poczem R oebuck wniosek 
swój cofnął. W niosek Crawforda ażeby rozpoznać 
żądania kupców angielskich, których w łasność by­
ła  w r. 1854 zniszczoną na wybrzeżach odnogi 
Botnickiój, zbijany przez Packingtona i N apiera, 
został odrzucony 105 głosami przeciwko 65.

G e n u a  21 lipca. Tutejsze dzienniki donoszą iż 
flotylla złożona z fregaty parowo-śrubowój o 52 
działach „Yictorio Em anuele- z korwety „A quila“ 
i z jednego  b ry g u  w ypłynęła z portu genueńskie­
go 20 t. m. F lo ta  ta  w ypłynęła podobno dla od­
bycia ćwiczeń. N ajprzód udaje się do Lizbony.  ̂

T r y e s t  21 lipca. Z D ubrow nika donoszą iż 
przybył tam  rosyjski kapitan inżynieryi W langalif?) 
delegow any ze strony Rosyi do komisyi specyal- 
nój w sprawie czarnogórskiój. (W szyscy już prze­
to członkowie tój komisyi zgrom adzeni są w D u­
browniku. P . R . Cz.)

Jeżeli mam y wierzyć listom z P aryża  zamie­
szczonym w dziennikach brukselskich, F rancya 
postanowiła wysłać flotyllę wojenną na m orze C zer­
wone w celu zadośćuczynienia sobie samej za ob ra­
zę w D żeddah. K ilka okrętów stojących na stacyi 
przy  M adagaskarze i na wodach indyjskich ma być 
w tem  celu użytych, a prócz tego miano dać jednej 
fregacie w Tulonie rozkaz udania się także na m o­
rze Czerwone. M niem ają niektórzy, iż rząd  fran- 
cuzki zam ierza opanować jak ie  stanowisko na wy­
brzeżach m orza Czerw onego, aby przez to zró ­
wnoważyć wpływ A nglików  zajmujących tam  wy­
spę Perlm . W  P ary żu  spodziewają się przybycia 
na parę  tygodni posła francuzkiego w Stam bule 
w Thouvenela. Zresztą świat polityczny zajęty jest 
coraz bardziej zjazdem w C herbourgu w m iarę 
zbliżenia się term inu tego zjazdu i zmianami w je­
go program ie przewidywanemi.

Z Florencyi donoszą pod  d. 17go tm. iż w sku­
tku postanowienia m inisteryalnego, dziennik U  Giglio 
został zniesiony. W  listach zaś z R zym u z 11 tm. 
czytamy wiadomość, iż kolój żelazna z Rzym u do 
Civita-vecchia otw artą będzie w październiku.

L isty  i szczegółowe wiadomości z Bom baju z 19 
czerwca przywiezione przez ostatnią pocztę wscho­
dnio - indy jską , a których krótką treść przesłaną 
depeszami z M alty i T ryestu podaliśmy w dzien­
niku naszym  17 t. m„ nadeszły już  do M arsylii i 
Londynu. Z nich przekonano się jeszccze wyra- 
źnićj o rzeczywistym stanie rzeczy w  Indyach nie­
korzystnym  dla Anglii. Sir Colin C am pbell, wi­
dząc, iż jego  forsowne podczas upałów  wyprawy, 
choć zwycięskie, nie przyniosły mu żadnych ko­
rzyści a przypraw iły armię o wielkie straty, za­
wiesił, zdaje się , dalsze działania aż do ustania 
upałów  i nadejścia pory dżdżystój; przebyw a ów 
obecnie w Allahabad wraz z jeneralnym  guberna­
torem  lordem  Canningiem. P rócz nieprzyjaznój wy­
prawom  pory, także brak wojsk zniszczonych jforso- 
wnemi pochodami i chorobam i, je s t zapewne przy­
czyną tego zawieszenia działań. M imo jednzk  za­
wieszenia tych na większy rozm iar w ypraw  na 
teatrze nadgangesow ym , w ojna podjazdow a to ­
czy się tam ciągle, a załogi angielskie ucie­
rają się codziennie praw ie z oddziałam i pow stań­
ców , szczególniej w R ohilkundzie i w królestwie 
oudzkióm, ktorego część północna z drugą stoli­
cą Fyzabad je s t w zupełnóm  posiadaniu pow stań­
ców. Lecz na środkow o -indyjskim  teatrze po łą­
czone trzy kolum ny jen era ła  R ose, brygadyera 
Hicks i pułkow nika Sm ith prow adzą dalćj wypra­
wę, a po opanow aniu Calpee opuszczonego przez 
powstańców, ruszyw szy za nimi do królestwa Gwa- 
lio ru , podstąp iły  teraz pod stolicę Gwalioru. Spo­
dziewają s ię , iż stolicę tę w krótce zajm ą, gdyż 
powstańcy postępując zwykłą swą taktyką, cofną 
się z m iasta nie przyjąwszy walki.

G  działaniach i czynnościach powstańców mc 
praw ie nie wiedzą pewnego A nglicy , a w listach 
ich są tylko wieści często mylne. Mamy ^ g 0 no - 
wy dow ód: jeden  list donosi iż słynny  ̂ N ena-ba- 
byb stoi na czele korpusu wojsk nie daleko B a ­
reilly  w R ohilkundzie, prowincyi leżącej po  p ó ł­
nocnej stronie G angesu; a według zaś drugiego  
korespondenta, Nena-Sahyb ogłoszony został kró­
lem w Gwaliorze w państwie Indyj środkowych. 
Zdaje się , że żywioły nawet w Indyach  sprzysię­
gły  się przeciwko A n glik om ; gdy  bowiem  zwykle 
w pierwszych dniach czerwca zaczynała się już  
pora dżdżysta, w roku bieżącym  jeszcze 19 czer­
wca trw ały upały, a upragn iony  deszcz nie nad­
chodził.

A m ioaU iłedaktor odpjwiedsUlny.



4 CjĘAf* 7  pi^fkn 2 3  lipca łW R ;

karę papierów publicznych i pieniędzy ,

zb . 
zlr.

K r a k ó w  21 lipca.
Banknoty polskie za 100 zlr. . . .
Bnble obrączkowe a g io .......................
T alary pruskie za 150 złr....................
C w an cy g ie ry .................................... ....
PóKmperyafy ro sy jsk ie .......................
Napoleondory 20  fr............................................ ....
Dukaty holend. walne....................................... ....

,  a n s t ry a c k ie ................................  • • ,
Listy zastawne galicyjskie z kuponami . . „
Obligacye indemn. z kupon. ..........................„
Potyczka narodowa z r. 1 8 5 4 ...................... .....
Listy zastawna polskie z kuponami . . . .  zły

W i e d e ń  21 lipca (telegra!)
Augsburg  ......................................................
Hamburg . . . . . . . . . . . . . . . .
Londyn * . . • • • • • • • • • • • • •
Pary* . . . « * • • • • « • • • • • • •
Agio od s lo ta ...........................................................
5*/, M e t a l i k i ...........................................................
^% V s » ................................................................
4 / i  i  ................................................................
* / i  » ................................ .... ..........................
Losy i  r. 1834 .......................................................

,  ,  1839 .......................................................
» .  1854 .......................................................

Pożyczka narodowa 5 * / , ....................................
Obligacye indemniz. galic......................................
Akcye B ankow e.......................................................

,  kredytu ruchom ego....................................
.  kolei francusko-austiyaekieh 
.  kolei

pŁiea
436 ^ I 3 4 ~

6 /z 5%
98 97 V,

105% 104%
8 20 8 12
8 14 8 6
i  48 4 43
4 50 4 44
P0% 80%
84 % 83%
8 3 % 33 %
98 % 97%

. 1 0 5 '/.

Lwów 19 lipca.
D ukat ho lendersk i................................

i  austryacki • • ■ • • • • •
Póhmpeiyal ro s y js k i ............................
Bubel rosyjski.........................................
T alar p r u s k i .........................................
Pięciozłotówka p o l s k a .......................
Listy zastawne galic. bez kupon. . . 
Oblig. indemn. galic. bez kupon, 

narodowa bezPotyczka kupon.
i w a  17 lipca.

P d fim p e ry a ly ..........................................
Obligi s k a rb o w e .....................................

kupon ............................
Listy zastawne m  o k re su ...................

kupon ................................

77%
10 13
122'/, 
7%

8215*-

135%

8 3 '* %  
83% 

970 % 
240 
260

. rubli 
n

rubli

W r o s t a w  19 lipca.
Banknoty anstryackie............................
Polskie bilety ban k o w e .......................

,  listy z a s ta w n e .......................
Poznańskie listy zastawne 4%  - • • 

» % % •  •
Oblig. kolei k ra k .-s z lą s k ....................

4 47 i  44
4 50 i 47
S 18 8 14
l 16 1 35
1 33 1 32
1 U 1 10

80 30 80 7
83 30 83 3
83 30 82 53

_ _ 5 42
92 34 — —

— 1 16j
14 76 — —

-- -  3 f

37%
90%
8 8 % , —
99%

67
79 V,

W iadom ości handlowe I przemysłowe
W ied eń  18 lipca. Żwawszy obrót w interesach na z boi o 

d a ł się tak ie  uczuó na giełdzie wozorajszej. Z  tej przyczy­
ny ceny postąpiły nieco. Pszenica droisza  teraz o 13 do 18 
kr. Owiea o 6 do 8 kr. na mierzycy ( p i ł  korca). Podnietą 
do takiego ożywienia interesów b y ły  św iatu handlowemu na­
deszło doniesienia o przeważnie lichym nowym zbiorze w W j-  
grzeoh. W  niektórych okofioaoh, słynnych z plenności ziarna, 
młócono j a i  pszenicę na próbę, aliści z kopy namfócono ty l­
ko % m ierzycy (12  garncy). Osobliwie w Baczce żalą sli 
na nowe iniwo. W ynikłośó w zboiach jarych  ma być te: 
bardzo poślednia. 0  owsach słychoó, i i  chybiły wszędzie tak 
co do ilości, jak  co do jakości, to je s t ani słom y, ani plono 
w ż arnie, ani dorodnego ziarna nie widać Najdorodniejszy 
ciężki owies tegoroczny zaw aży chyba 45 fontów (1 mierzy 
ca). Nieurodzaj je s t zatem oo do samejro ziarna dwoistój no­
tary. Giełda też nasza wyzyskiwa tę okoliczność podwyż 
ką powszeobną. Owies zeszłoroczny, ważący 50—51 fur.tów 
(1 m icrzyea) przedaje się obeo-io w Jaw orynie (Rsiab) po 
z fr , w W iednia po 2 z łr . 10 kr. (to  jest 4 z łr  do 4 złr. 
20 k r. m. k. borzeo). Ceny starego owsa muszą się tak do­
brze podnieść, ja k  ceny starćj pszenicy, gdyż dorodność no- 
wój pszenioy będzie bardzo poślednia; wroszoie mierzyca 
naw et najlepszćj pszenicy węgiorskićj waży zaledwo 86 fnn- 
tów.

T em eszw ar 17 lipca, Niepodobna nam donieść coś po­
ciesznego stąd o torain iejszrm  żniwie. W szyscy się żalą zgo­
dnie na to, io  zboża teforoozne są bardzo nikło, chocież oo 
do ilości jes t ziarna dosyć. Lubo n:e można powyższych za­
żaleń poczytywać za pewnik, *e °gól*a wy nikłość obe­
cnego sprzęta nie da się obliczyć, to wszakże przemawiają 
za prawdopodobieństwem owych zażaleń pojedyncze próby, 
które dotąd zrobiono. Żale te nie odnoszą się wszolako do 
urodzaju kuknrudzy, która dotąd najpiękniój się pokazuje.

H am burg  17 lipca Od czasu naszego ostatniego donie­
sienia u trzym ał się w tutejszem  targow isku pokop na koni­
czynę bez zmiany. Dobre u s p o s o b i e n i e  dla koniczyny ozeiwo- 
nój istnieje statecznie, lecz tćm bardziej jeszoze dla koniezy- 
ny białój, o której rzeo można, iż je s t  więcój biorących niż 
pozbywająoyoh.

B o rd eau x  9 lipca. Wiadomość o pmownem pojawieniu 
się zarazy  winogron w naszych winnicach potwierdza się. 
Dotąd pokazała się zaraza w Medoc, w Blaye i w innych 
m iejscach. Dotknęła ona mianowicie to szczepy, które już 
pmrwój choroby dozaały, które przeto są  jeszcze zabolałe. 
W szędzie (prócz winnic chłopskich) ra tu ją  kultywatorowie 
Winogrady swoje podkadzanicm siarką, ale panujące teraz 
sło ty  i burze przeszkadzają wielce temu podkadzauiu, 
bywa bardzo skutei znem, byle je należycie i ma się co 
podczas pogody wykonać.

które
rozumieć

p o c i ą a i  o s o b o t t ą  n a  k o ł k i  ż e ł a z n I m .  

Odchodzą z Krakowa:
tle D jb ic y : g. tS  m i*  w połud. — g. 9 m. 5 wi«t*zoł«» 
do WUKevjltf: g. 6 m. 30 rano— g. 9 m 30 wia-w>r.ptJ 
do R i e ż s i s :  g. 6 ,n. 10 rano— g. 3 m. 25 po pcfy jiiia . 
do W roeSaw ia  i W u re u a try : g. 8 m. 30 :ar,o.

Przychodzą do Krakowa: 
m D eb ley:  g. 5 m. 20 rano— g. 2 m. 36 po pefn-Nln.
•  W iM c tfk t:  g. 10 na. 46 rano-- g. 7. ta. — wlaiosoroiń
•  W iednia: S -.*1 * '  85 poł^d.— g. 3 m 16 zriąoncrom.
•  W ro tk o w i*  * •• 1 1 *>• *6 przed p o ła tó em

Z  Dębicy do Krakowa:
odekod tą :  g . 11 » •  P™0* Połud.— g. 2 w nooy.
yrmyehods»§: $. 5  » •  •*" P® j .  13 »a . * 6  w 'st s *

ryk ; byw. z Bosyi- Schott Ferdynand ’z Jaw orznia. Knopf 
Maurycy kupiec * W rocławią. Hr. Btarzeńska Ernestyna wł. 
dóbr -e Lwowa. Perkowski Józef w ł„  dóbr z Błonią. Kukiel 
A 'b’na oby w. * Galieyi.

‘V v f te k a ti .' Prąćzyńska Sylwio, Prądzyńska Emilia obyw. 
do Szczaw nicy. Krzyszkówski Leopold : obyw/ * familią do 
P rzem yśla- Romaszkanowś Joanna ob. z m atką do Częstocho­
w y. Zielonka Józef obyw., W ęąjerski W incenty obyw. do 
Marieobada. Wilanowski Adam urzędnik do Karlsbadu, Die­
trich Józef inżynier do Białej. Z łotnicki Juliusz obyw. z fa­
milią, Schneider ManZyo^ Starosta, W aehiel komisarz do 
Bochni. Pazzani Aleksander urzędnik, Hulek Józef urzędnik 
do Wiednia. Wao.htel Józef do Pt agi. Vlfftnderf August' k u ­
piec do Rao.borza. Hiidobrasdt Ć. fabrykant do Prus. Gnoi' 
ski Wincenty do Lwowa. Pólitzer Jonasz , Lange R. ksiąt 
L-nge L. do Mysłowic. Stigów Grzegorz, Chlebowicz Antoni 
urzędnik ? Austryi. Boeniss Karol obyw. do Oliwio. Schot 
Ferdynand do Jaworznia. Hr. Starzeńaka Ernestyna obywat., 
Kukieł Albina obyw. do Ostendy. Perkow ski Józef obyw. do 
do Marienbadu.

HOTEL OStE.^Dhil^SSI. Antoni Czajkowski z Petersburga. 
Józefat Ohryzko, Zygmunt Fudakowski obyw. z W arszawy. 
Maurycy S traus z Offenbergu. Konstanty Neumann knp'ec 
z Mysłowic. Henryka Hecker obyw. z Kołomyi. Karol T rz e ­
ciak w ł. z Karlsbadu. Aleksander Bzowski obyw. z Galieyi.

HOT&L ROSYJSKI, Paulina Suchorzewska obyw., Salomea 
Oraczewska obyw. z Mielca Jakób Dinner kupiec, Ludwik 
Spita kupiec z W ęgier. Józef Torosiewicz doktor medyeyny 
ze Lwowa. Jan  Zagórski obyw. z żoną z Rosyi. Emil Imhaus 
kupico z W iednia. Leonidas Mavrody z Jas.

W y je c h a li : Józefa Brandys w ła. dóbr do Kalwaryi Karol 
Hutter kup'eo, Jan  Thiery obyw. do Wiednia. Ludwik Spitz 
kupiec. Jakób Dinner kupiec do Dębicy. Leonidas Mavrody 
do Paryża. Feliks Zebadonawski do Lwowa.

'! : i1' teASITT Antoni M ałecki prof. uniw. lwow. z żoną. 
Felicyan Szybalski obyw. z żoną ze Lwowa. Emanuel Sehir - 
m rr urzędnik z Górki. Malwina Męcińska obyw., Alina Ogo­
nowska obyw., Kazimierz W ielowiejski w ł. dóbr z familią. 
Atanazy Majzel obyw., Hipolit Koszutski obyw. z familią. Hen­
ryk  Michałowski obyw., Józef Majżel obyw. z familią z Pol­
ski. Karol Fichauser w ł. dóbr z Kunic. Antonina Neronowi- 
cznwa z familią z Krzeszowic.

W yjech a li:  Wojoieoh Bandurowski w ł. dóbr do Tarnowa. 
Józefa Bardzińska właśo. dóbr, W . Krzyżanowska obywat. 
Graeyan Czarnecki nauczyciel do Szczawnicy. Henryk h r. Spł-. 
tyk  w ł dóbr, Feliks Chwalibóg, Adam hrabia T arło  w łasc. 
dóbr, F r a n c i s z e k  Striyźow ski urzędnik, Józefa W oźniakowska 
w ł. dó*tr do Polski.

W o d m  K s i a i e c a

Pr*jrj«f^-;ii «.«3 21 do 22 lipca
HOTEL POLLED W róblewski Jan  urzężnik, Szebaozyń- 

ski L esław  obyw., Stigow G rzegorz, Chlebowicz Antoni u - 
rzędnik z W arszawy. R isehka Antoui urzędnik, Jaworek 
W ilhelm urzędnik. W etzlich L. urzędnik, Felzenstein Teodor 
urzędnik, Gnoiński Wincenty z Wrietlni«. May Antoni, Eioh- 
mann B t Grzybowski W italis w ł. dóbr a Krzcs*owio. Doliń­
ski Ludwik w ł. dóbr z Hakowa. Dolańeki Jó ze f w łaśo. dóbr 
x Komorowo. Lange R. ksiądz, Lango L.ą Politzer Jonasz 
z Mysłowic. Boenls* Karol oSywr z Oliwio. Dawidowski Hen

(642) Obwieszczenie. O)
[N. 5 ,078] Z mocy uchw ały W ysokiego o. k. Sądu k ra ­

jowego w Krakowie z dnia 3go maja 1858 N. 5,078, tow ary 
korzenne (S jecerej W aaren) oraz różne rekw izyta do han­
dlu korzennego odnoszące sio, jak  równie garderoba męska 
i meble, a do wierzycieli upadłego handlu (M assy konknrso- 
wój) p. Antoniego Dobrzańskiego należącą sprzedane zostaną 
przez publiczną lioyta iyą w Krakowie przy Małym E yęk^ 
pod L. 61 w dniu 9 .ia rp n ii i następnych 1859, poozynająi 
z rana od godziny 9tćj do i2 te j, zaś popołudniu od 3oiej d< 
litej za gotową monecie konwenoyjnój zapłatę.

O czein chęć licytowania mających zawiadamiam.
Kraków dnia 20 lipca 1858.

8 . W iśniewski del. komis. sąd.

S l i  i  e r a  t  
Wezwanie do przedpłat;!

I  Tl  l l / J H l l  L l l l l
pismo dla zabaw y, nauki i przem ysłu ,

wychodzące w Cieszynie, w Szląsku austryackim. 
co sobota na całym arkuszu. Zawiera artykuły ro­
zmaitej treści, jako to: powieści dziejowe i oby­
czajowe , podania itp., obrazki historyczne z dzie­
jów' ojczystych, życiorysy ludzi znakomitych, o- 
pisy krajów i narodów, poezye szczególniej ludo­
we, nauki przyrodnicze, rzeczy gospodarskie 
przemysłowe, dyalogi zabawno-nauczające, w ro 
zmaitościach różne zdarzenia, wiadomości miej­
scowe, ceny targow e, doniesienia piśmiennicze itd.

Już  to jedynasty ro k , jak  pismo to istnieje, 
daje świadectwo o szczórych dążnościach jego. 
Z tego powodu redakeya ponawia wezwanie do 
życzliwój przedpłaty, która z przesełką pocztową 
wynosi rocznie 4 złr. 40 kr., półrocznie 2  złr. 20 
kr. m. k. Przystępujący nowi prenumerątorowie 
mogą jeszcze dostać numęra wyszłe od początku 
r. b. P. S talm ach ,
(625-2-12) odpow. red. i wydaw. Gwiazdki Ciesz.

Namiestnictwa pozwolę- 
we Lwowie

W Drukarni t  ZA&V.

Otrzymawszy od Wys.
nie otworzenia

konwiktu;
uwiadamiam Szanownych Rodziców i Opiekunów, 
że zadaniem mojem będzie nie tylko kształcenie 
rozumu i rozwijanie talentów przy pomocy dobra­
nych nauczycieli, ale że równie przyłożę wszel­
kich starań i pracy aby uczennicom moim wpoić 
zasady religii i moralności; nie spuszczając oraz 

uwagi dobrego ich ułożenia.
M łode osoby powierzone mojój opiece pobierać 

będą naukę religii, zasady języków polskiego, nie­
mieckiego i francuskiego, jeografii, historyi po­
wszechnej jakoteż i naturalnej i fizyki. Konwer- 
sacya domowa odbywać się będzie kolejno w ję ­
zyku niemieckim i francuskim, dla większej wpra­
wy. M uzyka, śpiew, język włoski i angielski, ry­
sunki i tańce będą udzielane na żądanie rodziców 
za osobną opł»t%* G tstylu, kaligrafii i robotach 
kobiecych ręcznych me nadmieniam, gdyż te są 
naturalnym wypływ®*? dobrego wychowania, 

Osoby życzące sobie umieścić dzieci swe w mo­
im pensyonie, raczą s1? zgłosić do mego pomie­
szkania pod Ń. 127 w domu p. K argera na lóm  
piętrze przy ulicy Wyższej Ormiańskiej.

(620-2-3)_______ Bronisława IVierzbieta.

(Eau de prłncesse)

Chc^c się przekonać o szczególniejszym skutku tego zadziwiającego płynu, dosyć 
jest po zwytzajnem  umyciu się tę wodę dobrze zm ięszaw szy g^bkę umaczać ciało mier­
nie natrzeć, nie obcięraj^c, przez co otrzyma się płeć aż do najpóźniejszego wieku, za­
wsze biał^, gładką, czysty, gładką, i delikatny.

T e zaś osoby, które maj$ skórę na ciele zanieczyszczony powinni wody ty kilka 
razy przez dzień zwilżać w sposób powyżej wskazany, aby się prędzej uwolnić od pie­
gów , trydów, liszajów i innych wyrzutów, albowiem woda ta wszelkie nieczystości wy­
tępia na ciele.

Jedynie prawdziwy wodę tę dostać można

w Krakowie wraz z opisem po 4§ kr. u Józefa
( 5 3 3 - 9 - 1 0 ),,. BARTLA*

Do wiadomości 
pp. posiadaczy dóbr.

W  odwołaniu się na moje poprzednie uwiado­
mienie w tejże gazecie, pozwalam sobie zwrócić 
uwagę na to , że oprócz moich zatrudnień bieżą­
cych w państwie Krzeszowickiem

przy zwilżaniu łąk i zakładaniu rur
(Drainage) podejmuję się nadto

robienia i zarazem wykonywa­
nia planów do skrapiania łąk  

i drenowania
za najumiarkowańsze wynagrodzenie, na łaskawe 
zaś zapytania względem przedsięwzięcia robót tego 
rodzaju,, gotów jestem każdego czasu udzielić 
wszelkie żądane wyjaśnienia.

Krzeszowice pod Krakowem w czerwcu 1858.

K. Haas
(571-6-10) technik irrygowania łąk i drenowania.

Z u r  N a c h r i c h t
fin* d ie  F .  P .  ( i u f s b e s i t z e r .

Mit Bezug auf meine fruheren Annoncen in did' 
ser Zeitung erlaube ich mir darauf aufmerksai® 
zu maclien, dass ich neben meinen laufendeU 
Diensgeschaften bei

Wiesenbewasserungs k Drainage-Aniagen
auf der Herrschaft Krzeszowice noch fortwahrenć

die Antertigung von PiSnen fiir 
W iesenbewasserungs- und 

Drainage-Aniagen
sowie die Ausfiihrung solcher Anlagen billigst ii' 
bernehme und auf gefallige Anfragen gewunscht® 
weitere Aufschlusse in Bezug der Uebernahm6 
solcher Arbeiten jederzeit zu geben bereit bin. 

Krzeszowice bei Krakau im Juni 1858.

K. Haas
Wiesenbautechniker et Draineur.

K m

(499)

Jim:.

(5 -6 )

Hftteł tle h ilo g tie  iii Leipzig,

HOTELPOŁSK! V  LIPSKU
® o

w środku miasta, blisko rynku i teatru w pobliżu pomnika
KSIĘCIA P @ U A T O W S X X ie @ .

najwiekszemi ^hotelami w Europie. Zawiora 136 pokoimetylko wielkośoią i wygodami, al* i oisystością -  “ -j - j  — w muropie. zu
» •• «»'« balnw. —.a - i- r -  re s tau rac ją , 90 sklepów i składów, łazienki

R yw alizują.  -  »
dla podróżnych, 2 wielkie i piękne sa 'e  balowe, czy telną , 
a wszystko hotel ten staw ia w rzędzie budowli godnych w ilzenia w Lipsku.

Rodzinom znakomitym jako i zwykłym  podróżnym poleca się ze względu na niskie ceny i dobrą usługę.

ogrzane i zimne:

Nadkzedł świeży transport

Ram złoconych, papierów listowych w ró­
żnych gatunkach z cyframi, papieru Catho- 
licjUP, obrazków koronkowych i w  arkuszach 
rozmaitych gatunków, nadto farb, rycin, akwa­
reli, wzorów do rysunkó i tym podobnych 
przedmiotów wyrobu paryakiego.

J. Bemdorff
Introligator w Krakowie 2 6 5  Rynek

(640 1 -3 ) głów ny.

Umiana pomieszkania

Homeopatyczny lekarz
doktor m edycyny  

S zczep an  E dw ard  K eler
mieszka teraz przy  ulicy Flory: ńskiej pod J.. 508 (w  dom o 
kupoa Wgo, Dutkiewicza) na pierwnzem piętrze i ordynuj* 
j»k  dotąd od godziny 9 » t ć j  i „d 3 do 5tój.

Również udziela rady lekarakiój ua listy  frankowane i 
przesyła oJpowiednie lekarstwa. (0 7 8 -3 -4 )
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